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Młodzież polska 
wybiera delegatów 

na IV Światowv 
festiwal Młodzi~ży I 

i Studentów 
• Cen .. 20 gr zapomni 

WA!\SZAW.\. (PAP). \V I 
kraju trwają obecnie wybory 
delegatów mtodzIeży na IV 
Swlatowy Festiwal MłodzIe
ży I :':iludentów w Bu karesz
cle. Młodzież miast I wsi wy
bIera na delegatów do Buka
resztu najlepszych swych 
~'rzedstawlclell - przodow
ników pracy i nauki. naJonar 
r.Iejszych w pracy społecz
nej. najlepszych w sporcie. 

Zebrania wyborcze młodzie 
ty poiskleI stają się gorącymi 
manIfestacjami na r;:ecz po
J:.·ojtJ I przyjaźni z młodzieżą 
całego świata. Wielu uczest 
r.lkÓw zebrań wyborczych. 
ella uczczenia Festiwalu, po
(leJmując zobowiązania pro
dukcyjne. postanawia uzupel 
nić swe kwalifikacje zawodo 
we, podnieść wyniki w nau
ce 1 sporcie, wzmóc aktyw
ność w pracy społecznej. 

W atmosferze pełnej rado
ści I entuzjazmu wybiera 
swych delegatów młodzież 
Warszawy I woj. warszaw
skiego. 

Licznie przybyli na zebra
nIe wyborcze młodzI. robotni
cy zak!,adÓw mechanicznych 
.. Ursus. 

Uczestnicy zebrania jedno
plaśnie wybrali delegatem na 
i.'esU wal czołowego przodow 
nika pracy, brygadzlstę ·· mło
dzleżowcgo - Józefa Pają
I'a. Józef Pająkpnez cały 
\I bIegły rok osiągał ponad 
300 proc. normy. 

Dla uczczenia zblltającego 
się Festiwalu, młodzież "Ur
sIlsa" podjęla szereg cen
nych zobowiązań. 
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Pracownicy parowozowni PKP Rzeszów witając 
Swiąto Odrodzenia Polski Ludowej i rocznicę Konstytucji 

odpowiadają na wezwanie kolejarzy Kraków ~ Płaszó'N 
. cennymi . zobowiązaniami 

WyrażaJą~ swą niezłomną wolę walk! o pokój l plan S-letnI, solidaryzując się 
z załogami przodującycb w kraju zakładów produkcyjnych, załoga parowozowni 
PKP - Rzeszów, postanowiła powitać nadchod1;ącą dziewiątą rocznicę Odrodzenia 
t plerws1;ą rocwicę uchwalenia Konstytu cjl PolskIej Rzeczypospolitej Ludowej -
zobowiązaniami produkcyjnymI. 

Celem przyśpieszenia dostaw 
<lla budowy Kombinalu Nowa 
Hula i osiągnięcia pelnej golO: 
wości technicZllej paroWozów 
dla przewozów jesiennych w ro 
ku bieżącym. zebranj w dUŻej 
hilli ",ąrsl.ldlowej czlonkowie 
za logoi pa rowozowni pod jel i 
liczne whowiązania produk
cyjne. Druźyna parowo~ów ma 
newtowychMD R!eszów, po
sIanowi la przyśpieszyć dosta
wę dla NOWEJ !-lUTY i nie do 

puścić do ą\Varii w czasie prze 
taczania wag-onow na slacji 
Rzeszów. 

Podobne zobowlljzanle pod
ją I 16-osobowy .zespół rewiden
tów i smarownIków, klóry pr~y 
stępUi'lc do wspólzawoilnjctwa 
międzyzespolowego, zobow;ą
za I się nie dopuścić do opói
nie(l/poci1jgów, między innymi 
przez lepszą kontrolę osi oraz 
wykonywanie napraw' wago
nów bez wylączenia i ci] i ru-

chu. \V tym ·celu 7.espól len 
przyslq[l!! do wspólzijwodnic
lwa pod hn.:e:n . ..JA NIE Wy
PUSZCZ~ BRĄKU·'. 
Drużyny pociągów towaro· 

wych w MD - Rzes7.ów, aby 
przyśpieszyć terminową dosta
wę urlądZCI'1 dla największej 

Inwestycji naszej 6·lalki f\~O
WEJ !-lUTY, będzie prowaJzić 
pciciąg'i rcgularn;c o z\viększo

nym o 15 proc. tonażu. 

Omówienie uchwały Prezydium Rządli w sprawie 
powołania Rady Spółdzielczości Produkcyjnej 

Wie:e zobowiąza;i pracowni
ków parowuzov .... l'li PKP - Rze 
szów dolyczvlo oszczeon)5ci 
n'lalerialów opalowych. Przys:ę 
pując do wspólzawodnictwa 

(Doko(lczenie na sIr. 2) 

WARSZAWA (PAP). I Krajowy Zjazd Spóldżielczoścl 
Produkcyjnej, który obradował w Warszawie w dniach 21 
i 22 lutego' br_, w jednej z podjętych uchwał zwrócił się do
rządu Polskiej . Rzeczypospolitel Ludowej o powołanie ogól
no~raloweJ Rady Spółdzielczości Produkcyjnej. Prezy(.iiuln 
Rządu, przychylając się do uchwały zjazdu, pow.:lęłoostat 
nio uchwałę w sprawie powołania Rady. 

Uchwala Prezydium RZijdu, 
wyznacza Radzie Spóldzielczo
ścj Produkcyjnej roIonb~I;1 rC,llę · , 
j odpowiedzialne zadanIa w rOll 
woju ruchu spóldzielczego w 
naszym kraju. W celu zabezpie 
czenia da IS7.ego rozwoju spół
dzielni prbducyjnych oraz ich 
o'rgoanizacyjncgo, ~ospodarczc-

UtworzenieSł8wackte'j 
Akademii Nauk 

PHAGA(PAP). C7 ,:chosh) 
. wa·da Ag€ll<:ja T<cI ~grcifio.· 
na donoG!. 7':2 na pOs!06G7.€n!1I 
Słowackiej Rady Narv,:;owej . 
powzięto jcdnomyślnle J
chwalę o utworzenIu S!owa{> 
kiej Aka·dehll i Nauk. 

go i politycznego umacniania 

w ciągu ostatnich 24 godzin 
sdki milionów ludzI we wszy
stkich krajach śwIata niezależ
nIe od przekonań polltYC1.nych, 
niezależnie od narudowości i 
wierzeń religijnych sledziły 
z napiętą uwagą dramatyczną 
walkę, w które i cala ludzkość 
brala udział' od dwóch lal. walkę 
o życie dwojga pruslych ludzi 
R.osenbergów. nIe należących 

. do żadnej partii._ 
MlI10ny ludzi czekały przy 

głośnikach radiowyell na 
wiadomości nadchodzące z 
USA - Jaka będzie decyzja 
sądu najwyższego"? 

Godzina 18-ta dnIa wczoraj
szego. Nadchodzi wladomoSć: 
Sąd najwyższy uchyli! decy

zję sędziego Oouglasa. Obrona 
R.osenbergów czyni ieszcze o
statni krok - zwraca się do 
prezydenta E1senhowera z pro
śbą u ulaskawicnle ~osenlJer
gów. 

Godzina 20-ta. NadchodzI 
wiadomość: prezydent. Elsen 
hower nie skorzystał z przy
sługUjącego mu prawa łaskI. 

Jakto mogło się stać, że 
ta bezprzykładna zbrodnia 
się .dokonała? Jakto mogło się 
stać, że tych dwoJe niewin
nych ludzi mógł skazać na 
karę śmierci, nawet aparat 
"sprawiedliwości" Imperial! 
stycznej choć nie było ani 
jednego dowodu Ich winy? 
Czy moglo zagrozić Ich życie 
potężnemu mocarstw_u Impe
rialistycznemu? 

Uprzytomnijmy sobIe, że 
w tej dramatyczriej walce sta 
n .ęll naprzeC'łw siebie . rząd 
Stanów Zjednoczonych, rcpre 
zeritujący Interesy mlllarde
rów amerykańskich 1... Rosen 
bergowle_ I ()kazało się, jak 
słabo, jak niepewnie czują 
się koła rządzące Stanów Zje 
dnoczonych, skoro muszą u
ciekać się do budzącej pow
s7.cchną odrazę 7.br.odnl na 
dwojgu niewInnych ludzIach_ 
Okazało się, że silni są Ro
senbergowle, którzy z pogar 
dą odrzucali oferty amery
kańskich władców, oferty da 
rowanla Im życia za cenę hań 
by, za cene wyrzeczenia \. się 
swych poglądów, za cenę pro 
wokatQrskleJ służby wamery 
ka!!skfm gestapo. 

Rosenbergowie lią silnI po 
tęgą IdeI, którą umiłowali, po 
ięgą Idei setek milionów lu· 
dzl na całym świecie ....c. Idei 
pokoJu_ 

D~a*ego Itnperlallzni amery· 
kańskl posłał Ich na smlerć. 

Dlatego ta zbrodnia zosta~ 
la dokonana. Aparat przemo
cy Imperialistycznej wybrał 
sobIe Ich za ofiarę właśnie 
dlatego, że są takimi, jak mi 
Ilony Amerykanów, że nie na 
leżą do żadnej partIl polity
czneJ, żc po prostu pragml 
p()lwju dla swych dzieci -
lO-letniego Michała i 6-letnle 
go Roberta i dla rolllanów 
Ilzlecl amerykańskich I ml110 
nów dzieci na całym świecie. 

Imperialistom ameryk311-
sklm wydaje się, że mordu
jac Rosenbergów, zdołają 
sterroryzować miliony Ame· 
rykanów, którzy opowiadają 
się za pokojem_ Imperlal1zn~o 
wi amerykaliskIemu wydal e 
sIę, że brutalnym wyzwa
niem, rzuconym swojemu na
rodowi I całemu światu zdo
łają zagasić potężny wulkal~ 
woli milionów ludzi, wolI 
ludzkoścI. ImperIaliści amery 
kańscy łudzą się, że walkę 
narodów o pokój może pow· 
strzymać cyniczny dowód, ja 
ki dali, Iż w rze,komo demo
kratycznych Stanach ZJedno 
czonych prawo nie chroni Ro 
senbergów i nic chroni mllio 
nów Amerykanów, ale Jedy· 
nie I wyłącznIe chroni kiesy 
monopolistów, tuczących się 
na woJnach. , 

Próżne złudzenIa. To nie 
Imperlall7.rn amerykallskl wy 
.s;!rał bitwę z Rosenbergaml. 
To Rosenbergowle wygrali. 
Ich dzie<::i nie . są osamotnio· 
Ile_ To coraz bardziej osamot 
nienl są ci, którzy dokonali 
tej potwornej zbrodni na ro 
dzlcach 10-letrlle~o Micha
ła I 6-letnlego Roberta. 

Nazwiska morderców Ro
senbergów otoczone są pow
szechną odrazą I wzgardą. 
Nazwiska Rosenbergów wspo 
mlnane są I będą przez całą 
ludzkość z najwyższą czcią i 
mUośclą· 

Oświadczenie sekretarza 
generalnego OHZ 

w związku z prowokacJą 
Li Syn mana 

LONDYN (PAP). Koresf)bn
<lent agencjj Reu(era donosi :r: 
Nowego Jorku, że sckrelan ge 
neralny ONZ - Dagl-/all1-
marsk-Joeld, omawiając niesly 
chani} prowokac: ę Li :'yn ma
na oświadczy!. Ż~ zwolnienie 

. prze~ Li Syn mana jericów po-
7.oslaje ·,.w j<Jwnej sprzecżno
§,ci" ze stanowiskiem Organiza 
cj i N a rodów· Zjednoczonycll. 

Sianokosy trwają w pełni -
nie ustrzeżono się jednak od błędów 

Prezydium Rządu postanowiło 
powola\~ przy Radzie Ministrów 
Radę Spóldzielczosci Produk
cyjnej. ----------------~-----------------

Sianokosy w naszym woJe
wództwie trwaja w pelnl. 
Członkowie zespołowych gos 
pOdarstw skosili 18 procent 
cnI ego obszaru łąk I koniczy: 
ny. a chłopi IndywidualnI oko 
lo 15 procent. 'IN powiatach, 
w których w ubIegłych la
tach dawał się odczuć brak 
pasz treściwych zorganlzQwa 
no .w tym roku 48 grup koś
nych. liczących ponad 400 0-
sób. Grupy te Już w najbliż
szych dniach wyjadą w rejon 
Łupkowa w powiecie laskim, 
gdzie znajduje się do wyko
s7.enia około tysiąc hektarów 
lak o dobrym l pełnowarto
ściowym poroście traw. 

Wyjeżdżającym na siano
kosy chłopom Indywidual
nym 1 spółdzielcom, spieszy 
z pomocą techniczną Pań
stwowy Ośrodek Maszynowy 
w Sanok\.;, który przygotował 
dla grup kośnych 20 kosia
rek I 10 grabiarek konnych . 
Prezydia Rad NarodowyCh 
z abezpieczyły dla przYJezd
nych na sianokosy mieszka
nia. 

* 
'>II tegoroczrieJ a::cJI sIano 

kos0w Jest jeszcze sporo nie
dociągnIęć. Słutba rolna Rad 
Narodowych I Państwowych 
Ośrodków Maszynowych nie 
uświadomIta dostatecznie 
członków spółdzIelni produl< 
cyjnych 1 trtdywidualnych 
chłopów o korzyściach Ja: 
kle daje budowa rusztowań 
do suszenIa sIana, !! zwłasz

cza konIczyny. Siano suszO
ne na rusztowaniach jest o 
wiele bogatsze w blalko I bar 
dzIel wartościowe jako pasza, 
tr",śc[wa. 

W sklad Rady wel~<j wyróż
Sporo karygodnych hłę-

dów popełniono w nlektó- niaiący się przewodniczący i 
rych zespołach PGR. Na czolo\vi aklywiścl spółdZielni 

Protest rządu NRD przeciwko brutalnemu porwaniu 
rrzyklad PGR Płonne. gdZie produkCyjnych, przedstawiciele wicepremiera Olto Nuschke'qo 
w ubiegłym roku w zimie za Mirtislerstwa Rolnictwa, rad na 
brakło paszy dla Inwentarza rodowych. Państwowych Ośrod BERLIN (PAP). Agencja I nowczego oporu W;CCDrelllicra 
Z',y"'ego, obecnie wydzlerz· · a- k' M h l' I ADN donosi, że rząd NRD o- Nuschke'go, bandyci porwali 1.':.:-> 

>Y ow aszynowyc. ro nlczyc 1 1'1 I' I I . dd I l' .. wiano Część te. renów kośnych g OSI nas ępUjący pro es : I o a i w ręce tzw. "po ICJI 
instytutów nau!\Owo. badaw" Slumma". klóra utrzymywala 

na wypas za gotówkę po 15 czych i uczelni oraz przeusta- Dnia 17 czerwca w godzi- z nimi I<onlakl. _ 
złotych od wypasanej oWCy. wicie le or~anizacii llolitycz- nach popoludniowych wicepre- Rząd NRD jak najenerglcz-
- H1erownlctwo zespołu po- nych i spolecznych. mit:r otto Nuschke, który samo niej protestuje przeCIWKO ta-
zba'''iło się w ten sposób po- . chodem jechal do swczo urzę- Irzymaniu przez: amerykańskie 

" Orrranem Rady Spółdzielczo- d 'd . . bl" I d . k ' d . \\l ażlleJ ilości paszy treści- ... u, znal Ulącego Się w po IW \V a ze wOIS 'owe le nego 7. IP.-
sel Produkcyjnej będzie jej grąnicy sektorów, padl ofiarą g'O członków. Rząd Niemieckiej 

wej. prezydium, składające si~ z brutalnej napaści ze slrony roz Republiki Demokralycznej żą-
Czyżby uchwała Prezydium \. przewodniczącego Rady, dwóch wydrzoriych bandytów faszy- da od amerykańskich wlacJz 

Rządu w sprawie Sianok6s6~ \ slowskich. którzy wtar~nęli do wojskowych niezwłocznego 
nie dotarła do tego Zespołu zastępców przewodnicz'lcego, sektora demokratynnego z sef< 7.wolnienia wicepremiera Otto 
PGR? sekretarza l 7 czlonków. to,a amerykańskieg\}_ M.lmo sla . Nuschke'go. . 

----------------------------------------------------

Na IV Woiew~dzką Naradę Korespondentów 

W dnIu 21 czerwca \lr. od~~. 
dzle się w RzeszowIe IV Woje. 
wódzka . Narada Koresponden· 
tów .. NowIn Rzeszowskich". Z«: 
wszystkich krańców naszeg_o 
województwa zjadą się ci, kto· 
rzy oprócz swej pracy zawodo· 
weJ, piórem walczą o wykona· 
nie naszych szczytnych . zadań, 
o usunięcie wszelkich przeszkód 
hamujących nasz wzrost, opóź' 
nlających tempo naszego bu
downictwa socjalistycznego. 

Od ostatniej wojewódzkiej 
narady korespondentów uply· 
nął rok. W okreslc ·tym ruch 
korespondentów rozrósł się I 
\lmocnił. a korespondenci zdo· 
byli coraz większe uznanie I 
autorytet. Ale wciąż jeS7.cze 
sIeć naszych korespondentów w 
nledostatecznyin stopniu . obej
muJe odcinek rolny: spółdzlel. 
nie produkcyjne, wsie. PGR
Niewątpliwie zagadnienIe to 
znajdzie swoje odbicie na. na· 
radżle. która wskaże drolll: l 

.,No"!in R.zeszowskich(' 
wytyc~ne dla umasowienia ru' I że umacnianie tego sojuszu 
chu korespondentów na wsi; jest czołowym zadaniem każde 
w$/, która w ostrej walce kła· go korespondenta. Korespon· 
sówej przechodzi na tory go- dencl z żakladów pracy, w któ-
spodarki socJalistycznej. I wla- rych Istnieją ekIpy łączności ze 
śnie w tym okresie sygnały na wsią, winni brać udział w wy-
szych korespondentów o tej Jazdach tych ekip i. zaznajamiać 
walce, osiągnięciach I bł~dach sl~ gruntownIe z życiem, pro· 
są szczególnie cenne i .potrzeb. blemaml I bolątzkainl wsi. pi. 
ne. gdyż stanowią one źródlo sać o jej zagadnieniach I po-
doświadczeń i nauk dla chło- ' trzebach, a zwłaszcza czuwać, 
pów zrywających ze starym i aby słuszna polityka .partii I 
budujących nowe. rządu w stosunku do chłopstwa 

Rozszerzenie sl~cI korespon- nie ~yła wypaczana przcz miej 
dentów wiejskich to nie tylko scowych dygnitarzy i kacyków. 
sprawa redakcji, ale I samych Z tym łączy się ściśle zada-
korespondentów, których cała nie przestrzegania ludowel pra 
dzlą.łalność idzIe w kIerunku worządnoścl i to - bynajmniej 
pomożenla naszemu państwu - nie tylko na wsi. Towarzysz 
w trudnym dzIele zlikwidowa- BIERUT wskazał koresponden 
nia zacofania przeszłości I zbu tom, aby: .,nie szczędzili zllro-
dowanla jasnego, szcz~ś1iwello zumlalców i sobiepanków. któ· 
jutra. rzy tu I ówdzie usiłują naduży-

Korespondenci nasI nie po- wać żaufanla władzy ludowej I 
winni zapominać. że fundamen rządzić się ze szkodą dla pan. 
tern wladzy ludowel w Polsce stwa I jego obywateli". Sobie-
jest sojusz robotniczo-chłopski pa~stwo i zarozumialstwo "''Y' 

rasta zazwyczaj na bazie zbiu
rcikratyzowąnia I oderwania od 
mas poszczególnych pracowni
ków aparatu administracyjne
go, gospodarczego, czy nawet 
partyjnego, na bazie bezduszne 
go stosunku do człowieka I Je
go potrzeb. Na te objawy kore
spondenci powInni zwrócić 
szczególną uwagę. 

Partia I rząd wymagają od 
korespondentów §mlalel I bez
kompromisowej. lecz twórczeJ 
krytykI. - "Państwo ludowe 
liczy na waszą pomoc w walce 
ze złem - powiedzIał do koreo 
spondentów towarzysz BIERUT 
- na waszą odwagę I wytrwa
łość w walce z wszelkimi obja. 
wami samowoli I bezprawia, z: 
każdym faktem naruszenia na .. _ 
szych ustaw, naszej ludowej 
praworządno§ci". 
Słowa towarzysza Bieruta 

zobowIązują korespondentów 

(qąg d!l!szy na str. 2) 

Pismo wysokiego 
komisarzu ZSRR 

w Niemczech 
do komisarza USA 
BERLIN (PAP). Dnia 18 om. 

wysoki komisarz ZSRR w Niem 
czech. ambasador W. S. S:e
mionow wystosowal następują
ce pismo do wysokiego komi
sarza SlallÓW ZjecJnoczonycll 
w Niemczech - COnal11a: 

W dniu 17 czerwca br. gru
pa faszyslowsk:ch prowoka lo' 
rów i chuliganów z Berlina za 
chodniego porwała I uprowa
dziła przemocą do Berlina 7.a

chodniego wicepremiera Nie
mieckiej Republiki uemoha
tycznej, przewodniczącego Unii 
Chruścijarlsko.Demokratycznei 
0110 Nuschke'go. 

W związku z powyższym. do 
magam się kalegorycznie pod
jęcia z' pana slrony odpowied
nich kroków, w celu nalychrn'a 
slowego zwolnienIa \vicepre
miera NRD Otto Nuschke'go. 

Z OSTATNIEJ CHWILI 

Władze amerykańskie zmuszo 
ne były zwołnić wi:epremiera 
Nuschke'go. 

BERLIN. PAP. Agencja ADN 
denosi: 

Wicepremier NRD I przewod
niclący Unit ChrześclJa11sko

Demokratycznej Otto Nuschlcc, 
został w piątek w południe lwol 
nlony przez władze amerykań

skie. W obllclll stanowczego 
żądania wysol<lego komisarza 
ZSRR w Niemczech, ambasadora 
Semlonowa I rządu Nlemlecl,;e.1 
Republiki DemokratycZnej oraz 
potężnej fali protestów \ .... c.zyst
kich uczciwych I m!lu.lqcych po
kóJ Niemców, władze an~e:'ykau
skie widziały się zm l\ S7.O :~ '! 1.\\'01. 

nić wicepremiera ' Nuschke'go_ 



,( 'Nr 147 (l:;!1M) ' Str. , . "i%tes 

Przyjęcie na cześt 
uczestników sesji 

Światowej Rady Pokoju 
w Budapeszcie 

BUDAPESZT (PAPl. Rada 
Prezydialna Węgierskiej Repu
bl iki Ludowej i Rada Mini
str6w wydały 18 c~erWC4 wIe
czorem w ,g'machu Zgromadze
l1ia Palistwowego wielkie przy
jęcie z okazji toczących się w 
Budapeszcie obrad sesji Swia
towej Rady Pokoju. 

Pracownicy' parowozowni PKP Rzeszów witając 
Swięto Odrodzenia Polski ludowej i rocznicę Konstytucji 

Odpowiadają na wezwanie kolejarzy Kraków --- Płaszów 
cennymi, zobnwiązaniami 

Dostarczymy 
klasie robotniczej więcej 

zboża, Dlleka, nlięsa 
i tłuszczu 

Wyszło szydło z ... masła 

Gości podejmowali: przewod 
niczący Rady Prezydialnei Wę 
gierskiej Republiki Ludowej -
Jstv3n Do~i oraz wicepremie· 
rzy E. Geroe i I. Na~,.. 

Na przyjęciu oOelnl oyli 
Co lonkowie Światowej Rady 
1'0!(Qj ui zaproszeni g·oście. 

Niemcy masowo 
wracają tlo ;VRD 

BERLIN (PAP). Prasa nie
miecka donosi o bardzo licz
nych wypadkach powrot u do 
NRD uchodźców. którzy nic
oa\\'no opuścili granicę Nic
mieckiej Republiki lJemol,ra
tyc7,lIej ~ Z opo\viadań powraca
j~cyrh do NRD Niemców V-iy
nika, że krótki pobyt IV Trizo
nii otworzyl im oczv na stosu n 
l,i panujące \V Niemc'/;~cn za
chodnich . Rolf Wenner, który 
wraz 7. większą gruPa uchodż
ców zglosil się d::> p,lI1ktu gra
n:cznego Niemieckiej Republi'l 
ki Demokratycznej, oświadczył: \ 
"Puństwo Adenauera stacza sit; 
w odmęt kryzysu. 

(Dokończenie .ze str. l) 

pod hasłem ,.I'''\OJ PAROWO?: 
SWIADCZY O MNIE" ~ dru
żyny parowozowe pociągów o
sobowych, zobowiązaly się do 
końca lipca Zaoszczędzić na 7 , 
parowozach 120 ton węgla. 
Wśród skladających zabowią 

zania. nie zabraklo mlodzie
żowców. l tak np.. lcternpo
wiec maszynista Roman Jakim 
wraz ze swoim zespolem prag
nąc uczcić Swięto Odrodzen ia 
i IV Festiwal Mlodzieży i Slu
dE'ntów, zobowią,lal się na pa
rowozie OL 49-39 spalić do 
końca sierpnia 30 ton mulU wę 
glowego i zamknąć książkę na 
praw kontrolą dekado\\l,,!_ 

Tokarze obróbki mechanicz
neJ podejmując inicjatywę W. 
Saja .....:. postanowili pracować 
bez braków, biorąc zaś udział 
we współzawodnictwie o tylul 
najlepszegO tokarza, zapewnia 
li, że dostarczą na czas wsz('l
kie roboty tokarskie dła zespo
łów warsztatowych. Pod ha
slem Saja przystąpi! także do 
współzawodnictwa. indywidual 
nego tokarz parowozowni Zdzi 
slaw Pletraszek, który zobowią 
lal się w);lconywać obrool,ę me 

. . Roko,vallia "W' 

W 

sprawie rOZel111U 
Korei 

chaniczną do napraw parowo
zów w 120 proc_ . 

Pracownicy warsztatów prze
glądów okresowych I bIeżących 
wykonają ponad plan :3 napra· 
wy kollów, dokonaj ą rewizji 
armatury do ogrzewania oraz 
obniżij zaplanowany miernik 
na 100 par/km z 5.4 na 5,3. 

Na zakończenie masówki pra 
cownicy parowozowni PKP -
Rzeszów podjęli uchwalę, glo
sz~cą pelny udzial załogi w re 
alizacjj zobowi ąza ń dlugookre
sowych a tym samym pelny j~j 
udzial w walce o przedtermino 
we wykona nie czwartego roku 
planu 6-letniego. 

-----------------

Robotniey rolni o uchwale 
. Prezydium Rz&du ''\I' sprawie .. 
norm dziennych w PGR-ach 
WARSZAWA. (PAP). 

WprowadzenIe norm dzl~n
ny,ch w pracach p,olowych IV 

PGR-ach I podwyższ'i')!1ie () 
50 proc. zapłaty za pracQ 
wy.konaną pona,d te nonmy. 
znalazło iylNy odLlźwlęk. 
wśró-d , robdnlków rolny·ch i 
członków i.ch q·odz!n. 

O uchwale Prezydium RZq 
du szeroko mów! Bię w PGR
ach. Jest ona najważniejszym 
tema.tem rozmów, dysk usjI i 
rozważań. ZałogI PGR przy: 
jęły ją zpe!nym uznaniem 1 
zadowoleniem. Robotnicy 
poci kreśla.ią, że ten dowócl 
trookl rządu I partii o zapew 
nienie im większych zarob
ków nakłada na nIch moral
ny obowiązek lepszej, wydaj
niejszeJ pracy. 

DługIe rozmowy w przet·-

wyl'Obi, ale i przekroczy. A 
warto będzie pr~ek,raclać nor 
mę, bo za pracę pOl!1ad dztel' 
ną normę otrzyma się o 50 
proc_ wyższe wynagrorJze,nie . 
Jasno z tego widać, jak w!,el
He możliwości podniesienia 
za'l'Obków I poprawieni.a by tli 
daje nam nasze państwo ludo 
we , wprowadzając tę uchw3-
!ę. Teraz tylko od nas sa
mych zależy, w Jaiklm stoiJ
niu z tego skorzyBtamy. Zbli 
żają się żniwa , najlepBzy 0-
kres, w którym moż!la będzie 
wysoko za;ra-blać, jeślI uczc~
wie podejdzIe się do pracy. 
Trzeba nam ty1ko pomyśleć 
I to zaraz - ja;kby .leszcz" 
bal'dziej rozwinąć WSPÓłZd 
wodnictwo, bo ono wmo;i.e 
nam wysoko przekraczać nor 
my". 

Marla Matusz, mieszkanka 
Hacz·O'wa w powiecie brzo
zowsk1m, po dlugich i gorą
cy'ch namowach zdecyrl0'wała 
sle wreszcie wyrównać zale
gt'oścI mleka za rok 1952 
przy pomocy zamienni'ków 
- maslem 

Zebrała' śmietanę. wlah 
do maśln i·cy I da waj u bijać 
masło. Smletana pa.chn1ala 
nęcąco ,ma!Slo również 
chytrość odezwala się w ko
biecie ... 

Rozejrzała się po 17h:e, w 
kąc1e izby leżały jak ieś za
rdzewlale kawałkI żelaza. 
Wstała; starannIe je zebra ła, 
miała przy tym jakąś zaga·d
kową minę - coś się świę
ciło. 

Na drugi dzlel\ rano przy
nlosla Matuswwa do zlewnI 
4,80 kg masła, w 8-miu rów
nych kawałeczkach. ZleW-I 
niarka Czesława J ózc[czyk 
rzuciła Jeden z kawałków n::I 

wa!!ę, zdz:wi!~ się, źe talii 
mały , a taki ciężki .- zdarta 
się pomy:jla/a. 

Na-stępne kawałki "wędro
waly' na wagę. Wtem bio
rąc jedną osełkę ukłuła sIę 
boleśnie w rękę - ki llcho 
pomyślała. 

"Lichem". które skaleczy
lo Czesławę J6z efczyk okazał 
slę kawa/ek ... c3lrego żela
za. 

A więc tu tkwi tCljemnL:a 
dobrej wagI pomyslala 
z.askcczona llewniarka. która 
z za>chowan lem odpowiedniej 
ostrożn0ści zaczęla rozlarny
wać pozostałe osełki. Z ka;:
deJ wypadaly z Jo; l<ot€m że
lazne "prezen-ty" _ Wszystkie
go 85 dkg . . 

O ,.prezencle" dla MariI 
Matusz z Haczowa w powie
cl·e brzo'lowsklm w1n len po
myŚ!fć Gminny Delegat MS, 
kolegium c·rzekające i )'l"\\'la
towy prokurator. 

Uparty jak ... . Kozioł 
Wiktor Kozio! z gromady 

:'IIawsie przoduje w zaległo
ściach w obOWiązkowych do
stawach' w całej gminie Wte
lopole Skrzyńside - 128 kg 
zywca, 3001 litrów mleka-
to jego "s-kmmny" dług wo
bec państwa. 

jak KozIoł oclmawiają wy
wIązania sIę z obowiązko
wych dostaw_ 

Wszyscy wymienl·enl to {:tC" 
spoda.rze "całą gębą". a 1.c!1 
zaleglCxści są kamieniem 11 

nogt pracu.iących chłop6w I.
gminy Wielopole Skrzyńsk;~, 
któf'~y wywiązali ~ię ze 
swych olwwiązków. 

PEI-:I!'\ . (PAP). Agencja cJę dl'ugiej strony za pcśred- wad i po pracy prowadzą 
"'''\v' .. ~ll CI1I'n d'-<n"'" l' , z'e de- \ . t t fI e a na temat uchwa'ly robotni;::y Kryzys rządowy 

we Francji trwa· 

'Władysław Duna jego 511-
siad - doklarlna ,,<ldbitka" 
Koziola, 'Maksymilian Chrb
mys mlesikani€c Brzezin 
również, Aleksander DZle-1 
dzlc z Małej, MJ.:::hal Cą.pala, 
Józef Pijar. Wojciech Ma
zur z Glinika, u pa.rcie tak I 

Nad usunIęciem tegoballl
stu hamu.i 'lcego rozwój na
szego budownictwa winno 
pomyśleć gminne kolegium 
orzekające w Wielopolu 
Skrzyńskim. 

1\", J~ vw nI'C wem s arszego o c r .rolnl w PGR Brożec w z-c.;-
lega,cja koreańsko - chil'Jska, !ączlllkD\vego, że w związku pole }{u.lawy nil Opo},>zczy2-
biorąca udział w rokowa- z ważnymi wydarzeniami nI.e. T,eraz to i robota lepie.! 
uiach w sprawie rozejmu . w proponuje zwołanIe posie- pójdzie i za.robek będJIe duo , PARYZ_ (PAP). Kryzys rządo

wy w'e Francji pobił wszystkie 
rekordy długości. Kryzys roz
począł się 21 maja br_ upadkiem 
rządu Rene Meyera, a w dniu 
18 czerwca siódmy od tego cza
su kandydat na premiera Andre 

Horei ogłosiła . następujący dzenla plena·rnego delegacji ŻO wlękBzy - ośwlacł::zy! w 
komun1kat: obu' stron IV dnIu 20 czerw- rozmowi;€ z towarzyszami pn 

Oświadczenie ' przewodniczącego Komunistycznej 
Partii Niemiec Maxa, Reimanna 

W dn!u 19 czerwca br. ' ca o godzinie 7 rano. cy członek brygady poiow'e.l 
przewoclnlclący delegacji ko- Druga strona wyraziła Eryk Podsada. -- , P i·7.ecH~ż 
realisko-chińskie.f generał zgodę na propozycję gene- obecną normę dzienną każc1y 
Nam Jrzawladoml! delega-I rala Nam Ira. uCl-ciwle prCl!cujący nie tylko 

--~--~~~--------------------~ Marie nie uzy~kał w zgroma~ze- BERLIN (PAP). PrzewodnI źródla niebezpiec.zelislwa ,'l 

Na 7V Wojewódzką Naradę Kores.pondenlólv 
,,'Nowin Rzeszowskich" 

niu Narodowym inwestytury tJ. czącyKomunislycznej Partii Ęurnpie :. ' o: 
upoważnienia do utworzenia ga- Niem iec (KPD) Max Reimann Komlltlis~yczna, Partia Nie-
binetu_ złożyl IV parlamencie bońsKim miee wypowiada się za nat ych 

Po porażce Andr~ Mar!e pre- 1'''- obecności przesz lo 100 dzien miastowymi rO-lmow unii c.z le· 
zydent Republiki Vincent Aurlol nikarzy, oświadczenie na temat rech mocarstw. Po!i1 yka Ade-

(Ciąg dalszy ze str. 1) 

do pokonywania wszelkich prze
slkód, które jeszcze tu i ówdzie 
1J ~ ił\Jj~ ktoś stawiać na ich dro 
dze - zobowiązują do wzmo-
7.onej czujności l do ostrzejszej 
krytyki. 

Nie znaczy to jednak, t.e je
dynym zadaniem koresponden· 
ta Jest krytykowanie, Kore- . 
spondent powinien ullueć wszę I 
cizie uchwycić to co nowe, co 
!iię rodzi i powstaje, by pomóc 

Wielka powódź 
w Brazylii 

r-.;OWY JOHK (PAP)_ -I 
,J ,:k c! on 06 I prasa brazylIJska, 
w cłor-teczu Amazonki trwa 
od dwóch miesięcy wIelka po 
wódź, która objęła obszar 
800.000 kilometrów kwadra-
towvch. ' 

Dziennik " CoJ'll'€io d<l M'In 
ha" Etwlerdza, że lI!:7.ba o
fiar powodz! sięga 400.000. 
Na obszarach, dotkniętych po 
wodzlą sytuacja - stwierdz2. 
dz iennik - jest bardlO cięż 
kC), a w dolnym biegu rzc:<i 
- po prostu tragiewa. 

w zaznajomieniu n~jszerszych 
mas z każdą cenną inicjatywą_ I 
Kore~pondel1ci to żolnierze 
pierwszej linii naszej walki kla 
sowej. nic tylko dlatego, że 
bronią naszych zdobyczy przcd 
wszelkimi zakusami wroga, sle 
także dialt:go, że atakują w 
pit'rwszych szeregach budowni 
czych socjalistycznej Polski. 

Sl~reg wypowiedzi WYbit-1 
nych przywódców naszej parlii 
i rządu świadczą o wit'Il;lm za
ufaniu, .I~kim ubdar7.0ny jes t l 
korespondent. a Jednoc7esnie t 

jak poważne spoczywa na nim 
zadanie i Jakle wymag'ania po
winien on sobie stawiać Dla
tego też łV Wojewódzk'a Na
rada Korespondentów wInna 
nie tyl ko podsumować dorobek 
mInionego okn;su, ale jcdno· 
cześnie occnlćgo krytycznie I 
sam01;rytycznie oral wytyczyć 
drogi dalszej pracy korespon
dentów_ Stoimy w obliczu waż
nych akcji jak: kampania zniw 
no-omłotowa, . dostawa zboża, 
wybory do rad narodo'wych -
I trzeba, aby Iwrespondenci n'l- " 
~: brali w nich żywy udział. Na . 
rastają wdąż nowe zadonia i 
w realizacji ich nie może brak
nąć żadnego kore~p(lndenta, , 

• 
\ , 

l 
Podziękowanie , ' ( " 

I 

( 
OB, REDAKTORZE, 

) 

zwolal konferencjo: byłych pre- pokojowego .zjed noczenia Ni"'· nauera - stwierdza o§wiadcz~ 
Na naradzie korespondenci mlerów I przywÓdców grup pal'- miec, odprężenia w s losun· nie - zmier~a do tego, aby 1)-

naszef gazety mają możność lamentarnych - od gaullistów kach międzynarodQwych i utrzy nlemożliwić konferencj~ ezl.e-
dokonania wymiany doświad- do SOCjalistów. Aurlol wezwal mania pokoju. Reiman n slwier rech monrstw_ aby nic dać ra 
czell, podzielenia się wieloma uczestników konferencji, aby po dziJ, że rozwój wydaneli llI;ę· rodowi sprawiedliil'qro trakt~-
spostrzeżeniami z dotychczaso- starail się ustal!ć jakiŚ program dzynarodowych napelnia , na- tu pokojowego. wolnosci i jeJ -
wej pracy i jednocześnie prze- kompromisowy W celu rozwią- ród niemiecki uzasadniona na- nosci. ' 
analizowania braków. które u- zania kryzysu rządowego . dzieją, iż dojrzewa obcenie sy- KOn1unistycwa Padia Nie· 
jawnily się w toku Ich pracy i luacja, która pozwala rozwią- miec gotowa jest wspólpraco-
wytyczenia dróg działalności z:ać problem niemiecl<i w dro- wać ze wszystkimi partiami i 
na przyszłość, Jesteśllly przeko Egipt - republiką - (lze rokowali. przywrócić red- ug-rupowaniami politycznymi, 
nani, że w tym duchu porl~jdą ność i niezawisJość Niemiec i ze wszystkimi lud żmi i org-ani. 
nasI korespondenci do IV Wo- LONDYN (PAP)_ Agencja dać narodowi niemieckiemu po zacjami demoliratyczn ymi pra~ 
JewódzkleJ Narady i że stanie Reutera donosi l Kairu, że 18 kój. nącymt pol,oj u i jedno~ri. 
się ona punktem zWi'otnym w czerwca gen. Nagib proklamo- Oświadczenie KPD podl<re- KPDpoprze ka.idą propozycję, 
ruchu korespondeJ1tó\~_ wal w Egipcie republikę· Ge- śla, że naród niemiecki g-orąco sprzyjającą pokojowemu ureg-u 

neral Nag-ib zostal prezyden- pragnie rozwiązanIa problemu lowaniu kwesti·j niemIeckiej, 
ZyczymV pomyślnych owoc tern republiki j premierem rzą- niemieckiego IV drod ze pol<ojo- zjednoczeniu Niemiec na pod. 

nych obrad, I du egipskieg-o_ wej, a tym samym usunięcia stawie demokralyczMj, 
--------------------------~------~----~~ 

#=iO!iNo peUJnej proUJokacji 
------------------~------------~'=----.~------------,--------~~-

Przed paroma dniami w de 
ro.okratycznym sektorze 

Berlina doszło do incydentów 
i awantur wywołanych przez 
płatnych agentów faszystow
skich, nasłanych z Berlina za 
chodniego, Jak stwierdzono, 
awantury odbyły się według 
jedMlitcf,o planu opracowa
nego w Berlinie zachodnim. 

Prowokacji dokonano w u
kresie, gdy uchwały Biura 
Politycznego Socjalistyczncj 
Partii Jedności i rządu NRD, 
stwOl'zyly dalsze sprzyjające 
warunki dla pokojowego zjed 
noczeniaNlemlec, Prowoka
torom chodzi natomiast o u· 
Irwalenia rozbicia Nlemlec_ 

Ta od dłuższego czasu 
przygotowana przez agentu
ry zachodnie prowokacja, d<> 
znala całkowitego fiaska. 
Pr-zyUaczająca większ06ć lud 
Ilości nie poszła na lcp pro
wokacji, nie usłuchała \\'ez
wań zawartych w ulotkach 
zrzuconych przez amcrykRll
skie samolot y_ "Przytłaczają 
ca większość ludności - jak 
stwierdza organ \!entrałny 

katastrory i te ich celem jest 
uczynić to po raz trzeci". 

Jakle są te siły? 
Aby odpowiedzieć na to 

pytanie. warto przede wszy
stkim wspomnieć, te w Ber
linie zachodnim zebrał się ca 
ły sztab agresorów_ Przybyli 
do Berlina, aby kierować pro 
wokacją, boński współpra
cownik Adenauera, Kalzer 
oraz fuehrer socjaldemokra 
tów Ohlenhauer. Zjawił się 
również szef wywiadu USA 
Allen Dulles, 
Są to, ,lak widzimy, te sa

me siły, które z niczym nle
maskowaną niechęcią myślą 
o rozeJmie w KoreI. T-:! same 
"Uy, które za wszelką , cenę 
nIe chcą dopuścić do pokojo
wego rozwiązania problemu 
niemieckiego, l w zwIązku z 
tym nIe pomi.fają żadncJ oka
zji byleby tylko starpedo' 
WRĆ .Jedność niemiecką. 

weJ i antyniemieckiej działaJ 
ności politycznej, 

W Niemczech zachodnich 
Adenauer i jego kompani 
wtrącają do więzleJi bojow
ników o pokój, patriotów nie 
mlecklch, Przeciwko komu
nistom rozwijają wści.~kłą na 
gonkę, której wyrazem jest 
przyjęcie przez komisję man
datową Bundestagu wniosku, 
zmierzającego do pozbawie
nia nietykalności poselskiej 
10-clu deputowanych komu
nistycznych. 

Rzucając bojówki faszy· 
stowskie na ulice demokra
tycznego sektora Berlina A
denauer . i ci wszyscy, któ' 
rzy nie chcą zjednoczenia 
Niemiec pragnęli rozbić cc
mentującą się jedność nie
mieckiego społeczeństwa_ "A 
gen tury zachodnie - pisze, 
"Neues Deutschland" - u
siłują przeszkodzić wielkie
mu budownictwu w Nlcmiec
klej Republice, Demokratycl 
neJ, które jest realizowane I 
popierane przez całą 1udnośt~ 

la się sromotną klęską orga
'nizatorów 1 Inspiratorów pro' 
wokacjl. Fakt ten wywołał 
,"vlelki zawód w pewnych ko
lachpoiItyków_ Swiadczy .o 
tym chociażby podawana 
przez amerykańską agencjo: 
"Unlted Press" wypowiedt 
dwóch senatorów - Brldgc
~a I De MIlikina, którzy 
"przyjęli wiadomość z Berli . 
na z nadzieją że niepokoje 
będą trwać w dalszym cią-
gu", , 

Ale cóż_ W NRD z3pano
wał spokój_ Ze wszystkich 
stron Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej podnoszą się 
głosy oburzenia I protestu 
przeciwko faszyslowsklm pro 
wokatorom, przeciwko rozbi
jaczom jedności niemlE'cklej, 

Prowokacja ta o~trzem 
swym skierowała się przeclw 
ko .lej autorom, ' Prosimy o zami~szczell;e w W:"I%~.'Tl1 !,!smle 11:l3<;ych wyra

~ów wdzlęq~oścl dla khirowulc' 'va l'7.e~nl w Rozwadowi~, 
tudzież personelU sklepu mięsnego GS w ' tym. sanWID illle
ście; które wykaz".lą troskę o I'07.wój I Il,:"asowlenie naszych 
szeregów_ Tro,kl! la pr?ejawln się w dostarczanIu nam ' wal'
tościowego poż:i'-vl~n!~, jUkha je>t' mlęso_ Od rzeźni at d" 

sklepu, w czasie traJ\s~ur;. u, dzi~ki ni~przykrywan\u m~~~a 

I wyrozumIałemu ~tosunkowl obsługi zru;pakajamy .we ape
t.yty_ Tak bylo np, w IIn!u S CJerw~ - ~a co SKładamY 

serdeczne podziękowanie. 

WDZIĘCZNB ~IUCBY )ló)7,\VAIiO,WSK!l':, j 

RC SED "Neues Deutsch 
land" - sfusznle zrozumia
ła, źe działają tu cIemne siły, 

:

'. które dwukrotnie wtrąciły 
nąród niemiecki V{ otchłań 

Jednym z przedstn,,;lclell 
tych sIł jest Konrad Adena
uer, brunatny "kanclerz" 
Niemiec zachodnich, o któ
rym nawet burżuazyjna prasa 
zachodnio-europejska ;,iwler
dza wręcz, że jest z'lc!ętym 
\\Toglem pokojowego zjedno
czenia ~Iemlec, gdyż takie 
zjednoczenIe byłoby końcem 
Jeio ~~lęp.!lej ~,!~YP_Q.~o19-

Ta zakrOjona na ~zeroką 
skalę prowokacia wrogów 
zjednoczenia Niemie<:, wro 

gów pokojowego rozwiązania 
najistotnie!szego w chwlll 
obecnej w Europie problemu 
IDjeą,zYl!ar9~'()'Y~go ~ąkońclY 

Naród polski, jest całym 
sercem z narodem niemiec
kim; zdaje' sobie spra
wę, że wypadki berllńskjp 
Świadczą o tym, te wróg ni~ 
rezygnuJe ze swych lhrodn{
czych planów, naród pol, 
ski ma śwIadomość, ż!! 
tylko czujność narodów o. 
statecznIe pokry~l1je agresyw 
ne poczynaJ1Ja organlzatorów 
WoJ eJ}- -
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,;Prześladowanie robot

niczych czy wiejskich ko 

respondentów jest barba

rzyństwem, przeżytkiem 

burżuazyjnych obycza

jów i my takie prześlado

wanie korespondentów 

traktować będziemy jako 

b~rbarzyństwo i będzie-

I opiekę partii i rządu ludowego "'~ oparciu o 
korespondenci walczą o wykonanie swych zaszczytn.ycll zadań 

my w administracji tę-

pić". 

JÓZEF STALIN 

"Dziś bardziej niż kie

dykolwiek doniosłe jest l 
odpowiedzialne powoła

nie kor",pondentów robo 

tniczych i chłopskich. 

Państwo Ludowe liczy na 

Waszą pomoc w walce ze 

złem, na Waszą odwagę i 
wytrwałość .~wwa1ce "[. 

wszelkimi objawami sa

mowoli i bezprawia, z 
każdym faktem narusza

nia naszych ustaw, naszej 

ludowej praworządności. 

Śmielej więc piszcie o 

wszelkich przejawach biu 

rokratyzmu i bezduszne

go stosuril{u do człowie

ka, walczcie wypróbowa

nymorężem krytyki z 

brakiem troski oczłowie 

ka pracy, z nieudolno

ścią, z marnotrawstwem. 

Nie szczędźcie zarozu

mialców i sobiepanków, 

którzy tu i ówdzie usiłu

ją naduzywać ·:·żaulariia 

władzy ludowej i rządzić 
się ze szkodą dla Pań

stwa i jego obywateli". 

BOLESŁAW SIERUT 

Szybko rośnie arml'l kores 
pondentów robotniczych 

i chłopsk ich, którzy dziel-· 
nie pomagają pa.rtil I władzy 
ludowej w zwalczanhJ wszcl
ki<Ch niedociąg.'1ięć, hmanla 
praworządności. biurokratycz 
nego podejścia do załatwi3-
ula spraw ludZI pracy, ma.rno 
trawienia dobra społ",cmego 
lub bratku za Lnteresowania 
sprawami' produkcYlnyn1L 
Pra.cą SWiJ kore.spondenCl 
.. :'iowin RZf6ww6kich" wyk'l 
zali. że umleJą skutecznl-3 
walczyć o wykonanie pl3Jl16w 
produkcyjnych, pokazywać o
s:ągnię.c!a oraz dowiedli, że 
umieją z całą ostrością pięt
nować marrotrOiW&two. szkod 
nlctwo I bume}.anctwo. 

Mozna byłoby przytoczyć 
wiele p-rzy:kladów dobrej pra
cy na6zy<ch koretipond'0ntów. 
Bojowe i przekonywujLice ko 
respond<encje nadsyła lo·v. 
Stanisław Beczek z Pnewof
ska. 

v" korespondencJI, roadesla 
nej w końcu ub. roku Pl. 
.. Dyscyplina p-ratcy ooowlązu 
je wszystkich" piętnuje on 
karygodne bumelail1ct',vopra
cownlków parowozowni IV 

P rzeworsk u , zwraca.ją~ UW'!
gę, te opieszatła praca niektó
rych mallzynlslów poviodowa 
la naW'E)Jt :k!lkugodzinn·e o:pót· 
nIenie wY:choclzących pocią
gów. Horespondencja ta po
palrta konkretnymi przykła
dami I nazwiskam! przyczy· 
nlła się do podciągnięcia w 
pracy opieszałych kol.:ja·rzy 
węzła przeworsklego. 

N lemniej ciekawe kores-
pondencje dotyczące 

spraw produk·cyjnych nadsy· 
ła korespondent z Dęoy tow. 
Marian Holaslń,skl. W kDres 
pondencji pt. "Na.roo'l rDbo-

." cza _ pomaga, . ale· -najpierw 
kzeba ją zorgoolzować" ker 
,respondent słusznie ;:twi·er 
dza. że systematycznie odby· 
wające się narady w za~da
dach pra.cy. dOp<Jmaga.i~l w .-e 
alIzClJcjl planó", produkcyj 
nych. Następnie- krl'lykuJc 
on sw6j zaklad za malą llo~(; 
urzadzanych nara·d robo· 
czych. Np. w narzędziowni na 

rady nie są zwolywame w 0-
góle. Wspomina. równiez o 
tym, re jeśli nawet w zakłD
dzie w Dębi·e qdbywają się Ja 
kleś zebrCllnia, t0' tak na "od
trąbiono". W tych warun
kach - pillze kore.spondent·
robotnicy nie mają możności 
ujawnienia swych bolączek 1. 
wskazania na. nledoclągnię·· 
cia, k1óre utrudniają pracę. 

W wyniku pra<cy Ikol'espon 
denla M. Kolasiń6klego, zoo 
staty przeprowadzone w dy·· 
r€'~cjl zakładów w Dębie, po' 
wa:i:ne zmiany personalne, co 
niewlttpliwie wpłynie na pod 
n lesienie wydaJnOŚCI pra;ey I 
uzdr0'wienie, tam panujących 
6to6unk6w. 

Podobnie oenne koref;po'1-
dencje. dotyczące wykonywa 
nia planów produkcyjnYCh, 
w6pólzawoclnictwa, populary
zacji i planu 6-letniego, nad
syłały kDrespondentki: Zofia 
!{orczak ze Stalowej Woli, 
Anna Szklars~a z Hrf\Sna i 
Stanisława Gabe,r z Gorlic. 
Dl'a7. wIele innych. 

Na podstawie sygnał6w kQ 
respondentów Hazimierz:> 
nurzawy z Brzezówki. fu::ma
na Hilla z Mleka zostali z·de· 
maskowani kułacy z pow I a

,tu. dębickiego I mieleckiego, 
ocląga'.iący się z wykonanlem 
obowiązków w 19lęd2m pań
stwa. Ponadto wiele cennvc~ 
korcBpondencjl z tej dz.iedzi
ny nadesłali korespondenci: 
Michał Greń z Ustrzyk Dol
nych. Józef Rokcswk z Miel
ca, 'iVildor Kowal z Radym
na. PIo1:r Had8ta z .J a·rosłe'
wia. Tacleusz Ogonowski z 
Leska. 

I nni koresp~nde,n{;! Jak 
np. Marian Jarosz nadsy 

lal cieJ.;:awe :koi10SpOndencj.e 0 
pracy PG R-ów i spółdzielnJ 
produkcyjn)T<ch. W "a:·tykule 
pt. · .. Dlaczego·· zarząd Dkręgu 
PGR nie trmiz!czy (Cię o I 
PGR-y w pow. sanockim"' -
korespondent zw!raca uwagę 
na l)l'ak zainteresowania akcją 
6i-ewną w PGR-C1Jch ze stro
ny zarządll ol.;:·ręgowe['o, co 
przejawialo się w niedostar· 
czanill na czas zboża siewne
go, przez co opói:niono za"Ie-

wy. Poza tym M. Jarosz tr.ó
wił w swojej korespondencji 
o braku Dpleki i nledostatecz 
nej !laki sił fachowych w 
PGR Odrzechowa. 

Tow. Jarosz piGW ró\\·nle,ż 
ciekawe koresponden,eje, p<J
pularyzująre r<nwój SiPÓ{
dzielni produkcyjnej. Z no
wozwerbowanych 'korespon
dentów poważnym do,obklem 
może poozczyclć się Jan Ja
worskI. HorespondencJe .lego 
.. Załoga dębickiej parower 
zownl walczy o wykonanie 
ploo6w", "O sprawne prze
prowadzenie szkolenIa: związ
kowego" czy "Gdy s:ę pra· 
cllje od przypadku do j}l"Zy
pa'drku" świadczą o tym. Że' 
tow. Jaworski dobrze poj:;] 
EWą rolę korespondent"-. DzI~ 
ki swej wzorowe.! postaw;') 
c7.10nka partii l właściwej 0-
cenie fa!któw tow. Jaworski 
został 'PracownIkiem liomitp
tu Wojewódzkiego PZPR w 
Rzeszowie. 

Wszyscy Wymienieni kore
sponden-:!poolugiW ::; !SIę V'J 

nadsyłanych materiało.cn 

przykładami I faktamI. Nic 
przemilc.ze.JI w&tydllw!-e naz
wIs.k bumelantów czy biuro
k.ratów, bill kuła.ków I wrv· 
gów, utrudniających wykona 
nIe planów.' HOl1es:99-nde:nc)e 
Ich były bojowe I przekooy
wu,lące. Przyczya1iły się do 
llsunięcia wielu nl-edocl<g 
n ięć I blędów, dop0mogly w 
pokonywaniu trudnoŚ-Cl. de
ma-skowały biurokratów' I 
wrogów. 

W ostatnIm okresie n:" 
bra.k było również dobrych 
kores·pon-dencjl, . przedr,tawia
Jących C6lągnię.cia. dOfyv::zące 
06l<czędności. spraw śWIetl!· 

oowych I inrnych. WS7,ystkle 
tego roclzaju korespondencje 

zal\VS7'e bardzo chętnie za· 
mi€szczz:no w gazecie. 

Z drugiej strony do dzia
lu koresponclentów nar:lywa
l? i wciąż je-.<)zcze U8.pływa 

Korespondenci o przejścill metalowców 
l robotników budowlanych na nowe normy 

ABY gazeta, w myśl \ 
leninowskiej zasady mogla 
być kolektywnym propaga
torem. aglta10rem I organi
zatorem, musi pracować nad 
n:ą kolektyw. I to kolektyw 
nie w was klm sensie zespołu 
redakcyjnego - bowiem ten 
nawet najlIczniejszy I naj
b;:mJz1ej operatywny nigdy 
nie podola sam wszystkim 
problemom terenu - lecz w 
sensie rozległej siec! kore
spondentów. którzy swymi 
sp~,strzeżenJami zasilać będą 
jej tematykę. Horespondencl, 
to najczu 16zy barGmetr tere
nu. i od tego, jak Dn funkcjo 
nuje zależy bojowość gazety, 
a przede wszystkim konkret
n2 I\,:wltaty jej wystąp!eń. 

Innymi słowy dobra gaze· 
<la musi mieć do,brvch kore
spondentów 1... dcbre kore
spondencJe, a - dobre
OzndCZ.! prawcl7.1we, aktualne 
tematycznie, dokładne i wni
kliwe. 

Je.;;;!! '1asza g:'zeta ma na 
swym ko.lcle l.~czne o,siągn!ę.-I 

. cia, ą pllblik·)w:me w ni2J 
artykuły tyl0krotnie p i' z~'
C7.ynily sIę do usunięcia ty{: 11 
czy Innych błędów. to Jest to 
w przeważającej mi2rlc wy· 
niklem dobrej pra1:y kore
spondentów. kh bystrej ob· 
serwacjl InDtychmiastowych 
sygnałów. 
Weźmy dla przykładu o· 

sta1nl okres, w którym na
c7.elne miejsce w dziedzinie 
stale aktllalnego problemu 
walki o wzrost wydajności 

prac.y , zajęła sprawa rewizji I 
norm w przemyśle metalo-. 
wym I budownictwie. Nasz 
aktyw korespondencki na
tychmiast zareagował na 
pIerwsze odgłosy tej ważnej 

,kampanil, zawarte w publl
kowanych wypowie>dzlachro
botnlków klucz,owych z,akla
dów pracy, w wystąpieniach 
działaczy związkowych I par
tyjnych. 

OTRZYMALISMY więc 
wiele notatek o wypowie
dzia,ch robotników na temat 

. korzyści, jakie da im I prze
mysłowi zmiana dotychcza· 
sowych norm i były to dla nas 
ko,respondencje bardzo war· 
tościowe, zwłaszcza w pletw· 
szym okresie omawianej ak· 
cj I. 

O tle jednak. jak już po
wiedzieliśmy, korespondenci 
szybko zorientowali się w a
ktualności z.agadnlenia, o ty
le w dalszym ciągu swej 
pracy traktują Je zbyt po
wierzchownie, nie wgłębiają 
się w wiążące się z nim pro
blem:-: i zamiast wyprzedzać 
g2zetę spc-3'trzeżen i ami, p:). 
zo<stają w tyle za tym, co pu
blikuje się na jej szpaltach. 

Mało przychodzi kore-
,-pondencji obrazujących blli 
szą sytuację w poszczegól-

. nych zakładach pracy w 
czasie akcji zmiany norm, 
lub po ich rewizji, przed
stawiających pracę uświa
damiającą l organizacyjną. 

"rup zwJazkowych :z; par-

ty jnych, st~no\\'isko dozoru 
technicznego, pra:cę komisji 
dokonujących przeszerego
wań, sprawę zapewnienia za
kładowi nIezbędnej dla pod
niesienia produk<cJ I bazy ma
terlaloweJ itp. 

RZECZ jasna reciakcJa 
stara się wykorzystać wszyst
kie korespondencje, nawet 
te lakoniczne i pozbawicM 
własnego sądu autora. Ale 
o Ile zawarte w nich wiado
mości byłyby dla nas bar
dziej wartościowe, gdyby 
kore~pondent zadal sobie 
trudu doszukać się w notowa 
nych przez siebie zjawiskach 
głębszego problemu. 

W tym miejscu trudno się 
powstrzymać od postawienia 
za przykład taki'ch wypróbo
wany'Ch i bojowych kores
pondentów, jak Stanisław 
B~czek, Józef vVęgrzyn!ak, 
Henryk Wilk i In., których 
listy są dla redak,,:ji niemal 

. zawsze źródł;::m ciekawegG 
I cennego materialu. O ile 
bowiem St. Beczek w każ
dym zagadnieniu odzwiercie
dla gruntownie rolę ol'gani
za·c,ll partyjnej i związkowej, 
o tyle H. Wilk z bojową kon
sekwencją tropi wroga kla
sowego, utrudniającego bu
dowę spółdzielni produkcvi
nych, zaś J. Węgrzyniak. d~.? 
]..1 swym wszechstronnym za
interesowaniom rzeczowo I 
szczegółowo, a co najważ
n'ejsze - kla,sowo 7;.<JpOz,na-

Je nas 7. sytuacją nIemal we 
wszystkich dziedzinach życia 
wsI przemyskiej. 
SPOŚROD kilku przyto

czonych wyżej cech dobrej 
korespondencj I naj żyw ol~eJ
szą wydaje się sprawa j e1 a
ktualności ! głęb6zego uję
cia. JakIeż więc zadania ry· 
sują się prze<l koresponden
tami w naJbllższym okresie? 
Otót jak zwykle naJważniej
szą sprawą jest produkcja 
(zarówno przemysłowa jak I 
rolna), której wzrost uwarun
kowany jest nieodłącznie 
sprawą rozwoju współzawc,d
nictwa, wykrywania rezerw, 
walki o postęp techniczny, 
piętnowania marnotrawstwa 
Szczególnie wiele uwagi 
trzeba poświęcIć tym robot
nikom, którzy podjęll zobo
wiązania długookresowe. 
Trzeba analiwwać i<ch O'Gląg
nięcla i mobillzującą rolę 
grup partyjnych i zwlązkl-:
wych. Dla produkcji ponad
to ważna jest zwłaszcza omó
wiDna już wyżeJ sprawa ner 

.. wych norm i rytmicznej rea
IlzacJ! zadań. Dla w~1 - po
stęp przygotQwań do żniw, 
a także bardzo ważna kwe-· 
stla pełnego zaopatrzenia 
GS-ów w okresie żniw we 
wszelkIe artykuły niezbędne 
do pracy w polu I w gOGpo-
darstwle domowym. 

A zatem czekamy na wa
:;ze lis.ty o wszystkim co jest 
ważne i aktualne. 

, MA~IA MORA WETZ. 

sporo korespondencji Iipl'awo 
zdawczych ze wszelkiego rl )· 

clzaju imprez, zebraI1, odczy
tów, które nie zalntreretSow,1· 
łyby szerszego o,gólu czytel
ników I z tego powodu nie 
wllzystkie były li: gazecie za
mieszczone. Warto przypom- . 
nieć. że nadsyłanie sprawoz
dań z zebrań I uroc:r,yBtoj
ci nie jest istotnym za:JanieJ1 
kcr<espondelltów. 1"1 rzeba. a:i:eby ko!·e.spo,'· 

deneI w trooce o dol}ro 
r:aszej OJczyzny, jeszcze ak· 
tywniej wy.krywall, piętnowa
li w6zelkle zło. które utl'ud 
nia wykcnani-e naszych pla· 
nów, przellzkaclza w należy
tym funkcjonowanIu Instylll
cji I urz~dów. Przy tym 
wskawjac na zło stara!! się 
badać przy::zyny Jego po·.v 
stania i IV miarę możności 
wsko7.ywa,1I drogę napr~wy 
czy usunięcia b-łędów. 

Wszelkie sY'gnały koros~ 
pond~ntów, uwag! kry1ycz< 

ne czy In[orma.cje mówląc6 
o wynikach pracy I wartos
ciowych dośw l a.dc ren I<lC h , fita 
nowią materia! umożliwiaJą
cy redak,~jl oraz organiza
cjom partyjnym czy instytu
cjom gosp-cdarczym - dotar
cia w głąb Ic;renu dla do:po
moż;enia w rozwiąza:nlu t,rud· 
nych nl<eraz zagadnień. Z 
tych więc względów znaae' 
nie korespoulde'llcji jest 0-
gromne. 
. W wyniku rorgaI1!zowl" 
nychprzez redakcję narad t 
udzielanych Instrukcji 
znacznie zwiększają się l)Z!er~ 
gl korespDndent6w naszej li" 
zet y, którzy w Dpa·rclu D opla 
kę pa<rtll i rządu jeszcze 11 
większym 7.ap ilem będą wy' 
konywall swe 7aszc-zytne zai 
dania. 

EDWARD WALAWSI-{J 
-;1..'''" " 

~.~~~ __ ~~~~ ..... __ ........... -......~. .. '" • -iR .,..i. .. 
},i\iub korespondentów w PrzemyŚlu 

przoduje 
C oraz bard2:lej rozwi

jający się ruch kores 
pondentów robotniczych I 
chłopskich stworzył po
tnebę ujęcia tego ruchu, 
tam gdzie istnieją ku te
mu odpowiednie warunki, 
w fonny organizacyjne. l 
tak korespondenci dość 
cz\,sto samorzutnie 
zwłaszcza w początkowym 
okresie - zrzeszali się w 
koła, skupiające kilku, 
czy kilkunastu .korespon
dentów, gdzie wymieniali 
swe ·doświadczenia, oma· 
wiali swe korespondencje 
Itp. Z czasem koła te 
_przekształcUy się w kl.u; 
by, o określonej Już struk 
turze organizacyjnej i na
stawione na konkretną. 
planową pracę. Rluby te, ' 
zarówno terenowe, jak I 
zakład~)\ve, w zależności 
o.d na~ilenia swej działaj 
ności i !chustawlenia od· 
grywały i odgrywają po· 
ważną rolę. Są one kon· 
trolerem wykonania zadań 
pl'Odukcyjnych, zwalczają· 
cym wszelkie błędy i wy 
paczenia, a zarazem propa 
gatorem naszych osiąg· 
nięć, mobillzującym mesy 
pracujące- do realizacj i 
naszych szczytnych zamie 
rzeń. 

Nowiny . Rzeszowskie 
posiadają kilkanaście klu· 
bów, z czego trzy tereno· 
we: w Rzeszowie, Krośnie 
i Przemyślu. Ten ostatni 
może poszczycić się po
ważnymi osiągnlęclami. 

Klub w Przemyślu pow 
stał w roku ubiegłym, 
lecz do marca nie przeja
wiał niemal żadnej dzia
łalności. Klub nie minł 
planu pracy, a członkowie 
jego zbierający się od 
przypadku do przypadk u 
nie wiedzieli co robić, 
czym się zająć. Wina leża 
la po stronie redakcji, któ 
ra nie pomagała klubowi 
w pracy. 

W miesiącu marcu klub 
został zreorganizowany, 
wybrano nowy zarząd i o· 
pracowano ~lan pracy. 
uwa początk:owe kolejne 
zebrania poświęcone byly 
analizie zamieszczonych 
w gazecie koresponden

cji. Dało to zebranym wy 
tyczne do dalszej pracy 
oraz podstawy jakie ce
chy powinna zawierać ko· 
respondencja, aby stenowi 
la cenną pozycję I wypeł
niała zadania spoczywają· 
ce na korespondentach. 

W miesiącu kwietniu, 
. w związku z akCją sani
tarno-porządkową, człon
kowie klubu przeprowa
dzlli zbiorową kontrolę u
lic, placów itp. odnośnie 
ich stenu s!1nltarno-higle
nlcznego. Na podstawie 

spostrzden opraCowano 
wspólnie artykuł, który u· 
ka2:a! się wgazec1e. W e
fekcie przyniósł on usunlt: 
cle wielu zaniedbań, lia· 
prawę zniszczonych ulic, 
chodnIków itp. . 

Drugą z kolei taką zbij) 
rową akcją była kontrola 
lokal! gastronomicznych,· 
po której Prezydium 

, i\1RN w Przemyślu, na
desłało do klubu pismo I 
podziękowaniem, za zwró' 
cenie uwagi odnośnie ust. 
rek w lokalach gastrono,
micznych_ 

, Nie zabrakło klubu rów 
niei: w .. Dniach OśwfaiY, . 
Książki! Prasy". "Dni'" 
w Przemyślu zainauguro
wane zostały Imprezą arty 
styczną, zorganizowaną 
przez klub, a złożoną z 
"żywej gazety" konkursu 
książkowego, oraz wystę
pów baletu, chóru itp. Po 
wlatowy Dom Kultury w 
którym odbywała się Im
preza, szczelnie wypełnił 
się publicznością, która 
hucznymi oklaskami na
gradzała wykonawców im
prezy, a tym samym lor
ganizatorów. Ponadto 
członkowie klubu w ra
mach "Dni" przeprowadzi 
li kontrolę świetlic I czy
telni. 

Nie można pomlną<\ 
tak ważnej sprawy - o 
której wspomnieliśmy na 
początku - jak podniesie 
nie kwalifikaCji korespon 
dencklch oraz poziomu pl 
sanych korespondencJI. 
Klub jlTacował nad .tym 
systematycznie,. omawia· 
jąc co dwa tygodnie na 
swych zebraniach zDInlesz 
ClOne w gażecie kores
pondencje, wyciągając 
wnioski dla dalszej swej 
pracy. 

Oceny te pozwoliły roz
szerzyć tematykę nadsyła
nych wiadomości, pogłę
bić Ich treść I uhojowić 
korespondentów. Krytycz
ne sygnały członków klu
bu stały się wnikliwsze I 
zawierały wszystkie po
trzebne elementy c~chują
ce wartościowe korespon 
dencje. 

Trzeba Jednak podkre. 
ślić, że klub koresponden 
tów w Przemyślu skupia 
zbyt małą !Iość korespon
dentów - toteż jednym z 
jego poważnych zadań 
jest zwerbowanie nnwych 
członków, aktywnych ko
respond~ntów, a wówczas 
praca klubu będzie jesz 
cze owocniejsza t pozwoH 
mu stać się jednym l 
pierwszych, przodUjących 
klubów. wytlełnla.iących z 
honorem swe zadania w 
walce o plan 6-letni, -po· 
kój Isodallzm. 

T. KRAWIEC 
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Odpowiadając na notatkę pod 
tytulem .. Jest w Zbydniowle 
J!orzelnia". Zespół Ogrodniczy 
PG R w ClJarzewicach Informu
je' no ta tk a korespondenta "No 
win Rzeszowskich" w spuwie 
zanieczyszczenia kanalów cd
prowadza j I)cych odpadki ' z ~o
rze lni byla sluszna . Winę za 

'ten stan rzecz)' przypisać riale: 
ży poprzedniemu kierownictwu I 
g'orzelni. które od lat niemal 
siedmiu nie pomyślało o czy
szcze.niu kanałów. 

Po przeięciu wymienIone, go 
rzelni pi'żez Zespół PGR Cha
rzewice - przystąpłono już, 
na przestrzeni 1.200 m. do o
czyszczania kanałów. 

• 
f-1rezydium PRN w Nisku -

o(!powiad"jljc na notatkę pra
sową pl. .. Czy takle postępoWą 
nie jest wlaściwe?" - dQnosi, 
ze Po dQ!.<ladnym zbadanIu' 
sprawy ogródkadzlałfrowelto 
dzierżawionego przez ob. Jana 
Chmielo\Ysk ie~o - urządzono 
by działkę tę w dalszym ciągu 
\)żyt~ował ob: J. Chmielowski. 

Ponlewai zgodnie z Ire5cfą 
nołatki; podobile działki pocho
diące z mienia cipus7.czonego, 
r01: rlUcon~ Po UI;mowie, m. in . 
użytkują raktyczn ie osoby po
siadające w.lasne grunty ~ ża~ 
rządzono również dokładn, ich 
inwentaryzaclę, oraz formalne 
wypowiedżen : e dzierżawy tym 
osobom. , a przydzIelen ie lu
dziom istotnie potrzebująl!ym, 
nie posiadającym własnei zie
mI. 

• * * 
.. Gdzie kupić piłkę?" - w 

odpowiedzi ni! powyżs~e zapy
tanie C;:ehtraia HandlowaSprzę 
Ul SporloweR:o informuje,' ie 
hurtownia tamtejsza ~aopa
Irzyla województwo rzeszow
skie w pilki różnego rodząju, 
zgodnie z planami i obowiązu
jącym rozdzielnikiem vi 100 
proe. 

Co się zaś tyczy plh:k do sial 
koM,ł. - lo tycio!. w stosunku 
do zapotrzebowania rynku, 
przydżieli!no · Centrali przez pe 
wien · {)/{res i' za ,. mal~. · ,Obecnie 
stan ten polepszyi się i naddki 
dz~ ce< dos tawy rozdziehine be
dą iylko na rynek. 

POla tym Centrala Sprzętu 
Sportowego informuje o~ół za
interesowanych, że w Rzeszo
wie ar\ykuly spcr!l:nye możni! 
nabyć w sklepie MHD' ul. Mfc: 
,kie\\'iqa, w CHSS. Sklep Lo
w!ecki nr 10 ul. Ja~lellońska 
8a, oraz w Łańcucie w Spól
dźl'elni Spożywców i PlGS. 
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W , puśtkowskich zakładach 
rozwija się ruch racjonalizators~\.i 

Na tropach Eskulapa 

W trosce o podniesienie produkcji o.raz obnitkę JeJ 
kosztów, załoga Zakładów Tworzyw Sztucznych wPust 
kowle &wladomle organizuje u sIebie ruch racjQnallza
torski. Jak dotychczas najWięcej aktywności przejawia 
w tej dziedzinie oddzlal galallt.ów, którego pracownicy 
dokonaU Już wiele cennych usprawnień technicznych. 

Zwłaszcza tow. Francl- 2.625 zł. Romlsja wynalaz-
szek Cyslo I tow. Jan czoścl przyznała również po-

Sendera oddają się pracy ra nad 600 zł premII mg r Zapal' 
cjonallzatorsklej ze szczegól towl za pomoc techniczną \l-
nym zamiłowaniem, dzięki dzieloną pomysłod awcom. 
czemu udało się ostatnio Zachęcona swym slIl:<ce· 
zmodernIzować proces ~usze·· sem tr6jka racjonallza10r6w 
nla płyt ~alalltowych . Opra- utworzyła z Inlcj.Hywy mgr 
cowany przez nich z pomocą Zaparta brygadę racjonallza-
mgr. J . Zaparta nowy tok torską. do której przystąpili 
pracy susżaml da zakłado- także K.azlmlerz Zlemba I 
wl 105.970 zł oszczędności ZMP-owiec Tadeusż Sikor-
w $tosunku rocznym, a auto- skI. Wyniki zespołowego wy 
rom pomysłu, obok zad owo- sHku nie dały na siebie dłu-
lenia I dumy ż dobrze obmy~ go czekać I już w krótkim I 
ślanej metody, także nagro- czasie zrodził sie W brygadzie 
dę pieniężną w kwocie pomysł wykorzystania znacz-

------~--~----~ 

Jeszcte~ nie mu ... 
Jet>ell w Jakiejś ,\(amlenlcy 

~lesZlCzą .sIę dwie stołówki i 
I<llkunmstu lokator6w I jete-
11 śm!etnl'j{ znajdujący się w 
rogu podwórza h~j kamieni' 
cy nie jest systemaJtycznle 0-
próżniany, to nic dZiwnego. 
że nte tylko zę.jmuje on pól 
.poąwórza, lecz taiku cuch· 

.. ~~~\\ 

nie przeratllwle oraz ,roi się 
całym kłębowiskiem kilku
nastu muszych pokoleń . 

Nikt się więc temu stano-

wl rzeczy pod numerem 3 
przy oentralnej ul. ,3 Maj;] 
w Rzeszowie nie dziwI, a 
przecl wJlie - z pełnym zro
zumieniem sytuacjI szew!
nie zamy.ka okna i drzwi, aby 
o Ile momc6.cl nie dopuśc'.ć 
do swych mieszkań ani much 
ami morowego powtetna. 

Tymczasem fiytualCja ·lal' 
&te nie JeSt wescla, Zl'Jażyw
szy, że w mi1ych promykach 
popołudniowego słoń·ca nagro 
mądz9De 1u od tygodni szcz-'\t 
ki wlrktuał6w rozkł8JCI:'J]ą się 

w rekordowym tempie. a do
brze wyglądająca szczurza ro 
dzlnka systematycznie poży
wia się tutaj między 8 a 11 
przed południem. 
. A 00 do ch,orób zakaźny·c'l 
I infekrCjl - mo:iiemy być spo 
koJnl. istnieje pl'leiCleż przy 
Prez. MHN Iwmtsja Sa.nltar 
no - Epidemiologiczna. al0 
szczęśllw!e eplLi€mil je s 1,
c z e nie ma ... 

neJ ilości OdpadKÓW galali
tu do produkcji płyt galalI 
towych. Powtórny przer6b 
tych skrawk6w, kt6re dotąd 
całymi stosami zalegały ma
gazyny, przysporzy zal<łado
wl ponad 253 tys. oszczędno 
ścl w ciągu rokl). W uzna
niu przydatności teg/) pomy, 
sIu Gzłonkowle bl'ygady otny 
mali do podziału 4.458 zł 
zaś mgr Zapart za pomoc te
chniczną - 1.114 zł. 

Nle7.ale~nle od wymlenlo, 
nych, brygada poezynlła r6w 
nleż szereg usprawnień droh 
nleJs~ych, kt6re łącznie· po
zwoliły podnle§ć wydajność 
pracy w oddziale o 50 proc .. 
a w poszczeg6lnych wy pąd
kach nawet kilkakrotnie . 

. Mąjąc więc na ~wym kon
cie tyle osiągnięć. członko
wIe brygady cfeszą się uznll· I 
niem dyrekcji Qra~ zaintere
sowaniem I wydatną pomocą 
zakładowego Hlubu Techni-
ki 1 RacjOnalliąfzjl. . 

Edmun~ Kwaslgrocb 

Ciekawe doświadczenia w 
klemnku przyspIeszenia re
ko!1w alescencjI chorych .pod
jął ost<lJtnlo personel plelęg· 
ilia,rskl szpitala powiatowego 
w Dębicy. Szczególnie dobl'(' 
wyniki daJą one na wydziale 
giJlekologl.cinO- rpołożn iczym. 
gdzlezdołClJl}o Już nle.inal cH 
kowlcle Znormalizować funk
cJe trawienne ż-TIaJdU.lącYrCh 
się tam pacjentek, a w dal 
5zym ,ciągu kons.ekwentnle 
zmIerza się da tego, aby pv 
łoznice wstawały o własnyell 
Illła.ch jl!Ż pierwszego dnia 
po porooz ie . 

Jak się dowiadujemy ż mta , 
rodajnych tl'ódeł, okazała sIę 
tu nteżastąploną metodą. "sil 
nej ręki", poparta !Xmrzenla 
mi Q odpowiednim I nJrStro..Io 
wym doborze słów. W nle
twyll<:rie wprawnym p06łurglwa 
nlu się tą metodą celUje sio
stra zwana Danusią, o czym 
może świadczyć choclatby 
krótki, lecz obr8.Z()WY c.plzQd 
ż notem. Otóż połotnlCOH\ 
prooząCYlffi q n6ż do roZWIa 

Może być więcej 
czyli dobra kielbąsa, ąle kiepską 

Rżecz dzieje sit; w Dżia!e 
Sprzedaży Wędlin rzeszowskie
go sklepu z delikatesami. 

OBYWATELKA' (do sprze
dawczyni): Proszę 15 dkg kiel. 
basy cytrynowej . . 

SPRZEDAWCZYNI: Może 
być więcej? . 

OBYWATELKA . . Raczej nie, 
ale 2-3 dkg-., może być.· . 

SPRZEDAWCZYNI: Jest 45 
dk.l!. 

OBYWATELKA. Dzi~kuj~. to 
d:a mn ie za duio, \y:olaląbym 
15 dkg. . . 

SPRZEDAWCZYNI (do Oby 
watela). Może panweżm!e 
45 dkg? 

OBYWATEL. Dzięk.uję, ja 
również chcialem 15 dkl:!. 

SPRZEDAWCZYNI: To taka 
dobra kiełbasa. - szlwda kra· 
jać. Taki ładny kawalek!... 

błysk!em w QCz;ach) : Może być 
więcej? Jest 25 dkl:!. 
OBYWATELKA. Dzlękul~ lo 

też za dużo . 
SPRZEDAWCZYNI (do Ob.) 

lv\oże pan \Vezin:e 25 dkg? 

rowanla . ma.sła na. chlebl~. 
które podaje się tam w ka
watkach. siostra la odpOWlo.~ 
da, rze:zowo : .. Jrz Ść alim n ie 
jeść I milczeć". Skutek D.:l
tycl1mlasto',vy: chore oczywl
ŚGle albo yrd7. 'l . albo nIe .Ie-

. d z ą, ~e w ka ż,dym razi,e mil
czą · 

PodobnIe ma się rzecz z 
pc."'Óatwanlem baS>en6w, my
ciem ch()rych Itp .. co ma te 
dobrą Btronę , że nader szyb
ko pozbawia pa.::jentów przy 
krego ucz'uda własnej n led q
łętnoścl, orąz wra~ntą, ja
koby pasożytowali na C'J ' 

czych siłach. Iwdy tad~1 Sj)

ble tutaj sam. jak utnie. 

Szkoda, · Ż-e klerownlrCtwo 
szpUala oraa: tamtej-sl lek 0.
ne tak maJo interesują sIę 
me tOO.a.ril I lalllsowariym I pr<?Cz 
slutbę oddziałową. CO pra IV 
da medycyna by możre n:l 
tym nie zy&kała, ale ~ pew
nOŚGlą mniej trąc1llby cho-
rzy. . 

Wedł\lg koresp. L .. li. 

sprzedawczyni 
ale lak pani to liczy, ją mam 
16 dkg ~ielbasy i placę 8zl, a 
ten pan za 20 .dkl:! lei placi 8 
zl? . 

(W odpo\Viedz! sprzedaj ąd 
i'iuca na obecnych spojrzen:c, 
od którego wszystkIm robi si" 
nieswojo, a · naslępn:e z nie
ukrywan~ zlośc:lj odkrawuje nR 
.. na oko" plasterek kiełbasy i 
dokłada do 16 dkR; Obywale!-
ki 'I): ". . - /. -, , 

OBYWATELKA. Proszę jed
nak zw a żyć do!ożon y kawale!c 

Sprzeda J ąc a z pasją wa ży 
jeszcze raz kiel basę wraz z cl o 
lożonym plasterkiem, przy 
czym okazuje się, że jest ( lO 

piera 18 d!<g. Dok ł ada wobcc 
tego jeszcze jeden i jest VI 
sam raz ... 

----------------------------------- OBYWATELKA. Bardzo pa
n!ą proszę o tych 15 dkg kiel· 

OBYWATEL. Nie ja pro· 
',~ę o 15 dkg. 

M o ż e być wprawdzie w 'ę · 
cei. a!e chyba nie trzeba ... in
nych dowod ćwna to, że pOlli e. 
którzy pracownicy naszego lIan 
dIu uspoleczn:onego da,ecy S ?, 
jeszcze od wla śclwrgoDoj ę~ : ~ 
9 ty·m, na czy m to uspo!ecw;e 
nie m. In . [loleg-a . 

Ob. Trociowa lubi :lwier.'lftu. 
lwłaszcża psv darzy ri.Jie(kim 
sentymentem, ni, WlIlącz(ljqc 
malego Azorka od sąsiadów, 
czego niestety do dzisiaj pono 
si prżykre ~onsekwencje. 

Bo os/a/eczllie .erttyml!lit 
sentymentem, ale ... 
. A tak si~ jakoś zlo~ylo, ~, 
pewnego pięknep,o marcowel!0 
poranka otrzymala nakaz za
placenia podatku za OW P.!!O 

Azorka. Oczywiście /roch~ lo 
zaskocZJyło i jq (ob. Trociową) 
i prawowitych właścicieli (lSIl 

(ob. ob. Koszeląw), lecz w 
kO/icl1 wszyscy uznali sprat<'ę 
za błahe nieporozumienie. 
. - Drobnostka! - powied:::i,l 
ła ob Trociowa. - Ja tym ra· 
zem zapłacę, a palls/;,:;o mi 
zwrócicie. 

- Głupstwo! - przyzllal 
ob. /(osżela . - natychmiast IQ 
wyjaśn imy. 

RZó!CzY'iJ::ii cie błaho ~tka 
- dorzucił administrator do
mu i czym prędzej pub iegł do 
1l71ld?iału Finan~owego Prez 
MRN sprostować omyłkę. 

Ll!cz wrócil o wieie później. 
nii się tego sp,>dziewano 1";/
bowiem okazala się . że niepo· 
rozllmienia nie moina w f/ia
śni!' odrecznie, lecz. trzeba zlo 
ż:ć podanie, opłacić stempl'! 
i aekać na wynik. 

Napisano więc to podani~ i 
złożollo UJ polmi.'ie mare'. 111 

dzienni ku podawcz!Jm WY,(l. 
Finans. Odpowiedź cn pra w1,} 
nie pr.,=ysz{a. -ale za to za kll
kana{cie dni przljszedl do !'0-
szelów urzednik biura p(ldal-

Nie da się! .. 
koweiO. co wskazywałoby na 
lo, i- . spraJ, za/atwio,!o po
tylyumi,. Kosze/owi8 zapiaf ili 
tflle; Ni sil lam za tego psa 
należało i od te~o czasu wszy 
scy w kamie.nicy sypiali spo
kojnie. 

At do kt6rego~ tam mala .. 
Urzfdnik Wydziału Finall~(J
wego z/ożyl na odmian~ wi~!I
tę. ob. Trociowej, pylająC z 
groźną minq dlaLzego nie plJ
ci za s woj e g o psa. 

- Ależ ja nis mam psa! -
odparła. zat,ę/miona ob. T r'lcio-
wa .. 

- Jak to obywatelka nie 
ma? A Azorek to czyi? /I'Joże 
nie [igufClje w r<!ieSlrU podat
kowym ' pod pani na:w.iski<:m. 
hę? 

- No tak ... ale myśmy ... le
go.. podanie. 

- I co? I może pl zyszla ?d
powiedź? Nie prll/szla! Azorek 
jest więc w{asnością obl{w'llel 
ki' i ja na lo nic nie poradzę 
Zresztą dla mnie !i!'ainy jesl 
tyllw rejestr. 

To powiedziawszlj wysudl 
z minq jeszcze wożniejszą ni::: 
przyszedł. to zna ,:zy taką. Ze 
ob. Tr6'ciowa mogla są po niej 
wiele spodziewać. No i rzec_~lj
wiście spodziewa/a sil' WSZ!/sl
kiego zlego, z WIfJątkjem ... oa
wiedzin egzekutora; 
Prz.lfszedł. uklonil sit! ęzar

mancko i od raZ'1 przystąpi l do 
ruczu: .. albo szanowna chl/
walelka zapłaci ?a pieska, albo 
zmuszony będf zająć jej rL.e
czy". 

Więc Trociowa na lo: jakim 
prawem? A egzekutor - takim ~ 
pra'wein, że palli jest właŚCi
cielem . psa, a za psa trzeba 
płacił. Trociowa - że nie jest. 
A egzekutor - że jest 
bo Id · stoi w rejestrze. I tak 

basy. . 

SPRZEDAWCZYNI (ze zlym 

Nagrobek 
bumelanta l 

Ul kółko, mimo że Koszelot'lirr 
przyszli pokazać dowód opla· TuŁa.l go złotono 
cenia przez nich podatIlU za 
len kwartal, a administrator 
domu - odpis wykazu oblek. 
tów _ podlegających opodatko
waniu, jaki zostal złożony Ul 
Wyąz. Finans. Prez. MRN. 

Ale nic nie pomogło Ulzęd

w zakątku uroczym 

Na wieczny odpoczynek 

Nie wladQmo po czym 

Jan Wrońskl 
nik wprawdzie dni !'ie w koń-~~ 
cu przekonać, że Azorek na
prawdę jest w!asno~ cia ob. 
KO.'5zelów i b!Jlo mu ba, dzo 
prz!Jkro, ale powiedz/ ul. że nir. 
nie poradzi. 

... Bo jak u nas już coś iest 
w rejestrze. to umarł w bu
lach, kamień w wodę. piZf'

pad/o. Ja n.a t9 osobi <~cie nie 
mam wpływu. No i ,,' Of!Ó'e 
nikl. Bo klubu tam Z powodu 
głupich kilkudziesięciu zlollfCh 
miał mazać po rejestrze... Ił 
wżalędem tego. to jak Obl/W·l
telka chce. Albo obywa/pl/w 
zaplaci. albo trzeba... hm .. 

. lego psa.. (t IJ przejechał wy
mown ie rękQ prZl'Z grdyke) . 
Jedno i dwojga. . Bo poora'JVić 
słowo daję, że się nie da ... 

A że, lako się tzekło. o" 
Trociowa lubila zwierzęta wipc 
zGnłaci{a 53 zł. 5li {!r. Poda
tek. płus koszta egzekucji plus 
oplala skarbowa 

Skoro się nie da - to trud-
no... I 

We'. korN.fJ A. Tr0ć 

Dieta 
h:uracjurSzom p rzebywaj",

cym na leczeniu w zdrojowi
sku, zależy prżede wszystkim 
na powietrzu I wodzie. Nie 
znaJCzy to l'edna.k . aby calko
wic ie rezygn6wall Z nonnal 
nego wf:krtu. . 

Do czego usilnie stara się 
Ich &kłoo.lć GS , w Rym ano· 
wie, pooostawlaJąc ogrqnine 
luki w zaopatrrenlu dwóch 
Istniejących w Zdroju skle-
pów. . 

Co prawda rymanowska G~ 
nte bez racjI tra.ktuj~ dIe tę 
Jako nie mnll!j ważny czyn
nl:k w przywoacanlu zdrow la 
choremu, ale nie należy pod 
ty-m względem prz-esa.ctza~ . 
Sadzimy, że chleb nieco czę
ściej niż 1 - 2 rrazy w t y
go:tnlu n!ll<omu by nie zaszkli 
d z lł. A podobnie jest z grysl 
kiem. marką I Huszc7.p.m. 

Wg. koresp. H. Wilka 

SPRZEDAWCZYNI (ze zlo
ścią kraje kiełbasę, odważa 16 
dkg i zwraca się do Obywatpll<i: 
Moie być więcej? Jest 16 dkg. 

OBY\VA'rELKA (z rczygna 
Wg. koresp. W. tozówny 

cją): Niec.h już będzie. Polubo,· ITnJ"e 
SPRZEDAWCZYNI: Pani rtI 

placi 8 zł. 
. Sprawą budynJw oh. No-

(Obywatelka podaje 10 zl t wa.ka wywOła.ta prawdz i w ą 
czeka na dwa zlote reszty, po- burzę wśró d obywart:eli g ro-
nieważ ekspedientka nIe posia- mMly Cyi'Cl<I'lka. Część z nich 
da drobnych) . bowiem ooota",vala za urucho 

SPRZEDAWCZYNI (do Oby mlooiem \v nim· przi':dsZ'kir 
wałel a): Czy może być w'ięcej? la, pozootał:a zaś twl8rd zHn" 
Jest 20 dkg. że 'llale.iy przeznaczyć go na 

OBYWATEL (z rozpaqą) : tlwletl!cę ~l'oriladzką. 
Może.. . Z hraJku Innego wyjścIa za 

SPRZEDAWCZYNI: Pan tegna!l1o sp6r kpniJprom!ficrr. . 
Rląci 8 zł. nIe ma ani pl'l€d~Z'kola, an! 
OBYWATELKA. Przepraszam świetlicy. . 

------~~----~-

CzekoDly na. sprostowanie 
Pcmytka to rzecz ludzka 

Zda'rzyto się I kierownLkow: I 
kultlu motorowego w Rzeszo 
wie wysłać w roztą.r,gnleniu 
zMwladrCzen l~ prawa Jazdy 
uzyskane przez ob. J . Wil
ka z Czarroej zaml.ast do 
Prez, PRN W Łańcucie -
do MIeUc& 

Myśllcle, ~e drobiazg? Ze 
się napisze do prezydium, 
przełożą do IJnnej koperty . 
z,mlenlą adre.s, wy~lą I zała-
twione?... -

Aku,ratl... AnI nIe przelo
tylI, ani nie zmienili adre· 
su, ani nta wysłalI. Bo nie! 
Bo Im się nie chcel N!echby 
&Ię był ob. kl€>l'QWinLk nie my 
m, bo urzędnlą Prez. PRN ' 
w Mielcu nie są od prostowJ I 
nla czyt'chś pomyłek! . 

Co Innego jednak, gdybY 
pomył,ka l'Gh doty.,:zyln. Gdy· 
by np. nazwał ich kJtoś "bIIJ-

rlftkrad;aml" - o, to natyc'l' 
miast eprr:>3tuJą. 

MaJIriy więc nadZieJę, że na 

( . __ _ _ A __ _ ,._,.· _~ 

talklm ISprootow.mlu skorzy
sta coś nleco~ lob. Witek ~ 
Czarnej. 

Wg. koresp. A. Rcj~an8 

Druk. Rzesz. ZakJ. Graficzne 
. S-4-1017'4 
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